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Traktat pokojowy z Finlandią 


że na mocy projektu traktatu pokojowego 
pomiędzy państwami sprzymierzonymi a 


Finlandią, uzgodnionym ba konferencji 
paryskiej, Finlandia ma odstąpić na rzecz 
ZSRR prowincję fińską Petsamo. Związek 
Radziecki wyrzeka się prawa do półwyspu 
Hanko, a Finlandia znadza się na wydzier- 
żawienie Związkowi Radzieckiemu teryto- 
rium oraz wód teryterialnyrh w celu urzą- 
dzenia bazy morskiej w okolicy Porkkala 
Udo. Na mocy traktatu Pinłandia rówuież 
wyraża zgode, stosownie do warunków za- 
wieszenia broni. na użytkowanie przez 
Związek Radziecki dróg kolejowych i lot- 
niczych. niezbędnych dla transportu. per- 
sonclu i frachtu ze Związku Radzieckiego 
do bazy morskiej w Porkkala Udo i po- 
twierdza prawo udzielone Związkowi Ra- 
dzieckiemu do nieskrepowanego nposlngi- 
wania się wszystkimi drogami komunika- 
cyjnymi pomiędzy Związkiem Radzieckim 
a terytorium dzierżawionym w okolicy 


Porkkala Udo. Poza tym granice Finian- 


dii pozostają niezmienione i przebiegają 
zgodnie z traktatem, zawartym z Finlan- 
dią po zakończeniu wojny radziecko-fiń- 
skiej we wrześniu 1944 r. 

Traktat pokojowy z Finlandia nie do- 
tyczy Stanów Zjednoczonych, które nigdy 
nie znajdowały się w stanie wojny z tym 
krajem. We wstępie do traktatu wyrażone 
zostało uznanie dla Finlandii za lojalne 
wykonanie warnnków zawieszenia broni 
z września 1944 r. Na mocy klauzul lotni- 
czych i morskich traktatu wyspy Falandz.- 


kie będą zdemilitaryzowant. zgodnie ze 


status quo. Finlandia musi się ograniczyć 
do zbrojeń i fortyfikacyj koniecznych je- 
dynie dla celów defensywnych. Finlandia 
jest uprawniona do posiadania armti lądo- 
wej w składzie nieprzekraczającym 34.000 
ludzi. floty, której personeł nie może nrze- 
kraczać 4.500 osób, a tonaż 10.000 ton oraz 
botnictwa o liczebności nie wyżej. jak 3.000 
osób. Finlandii nie wolno posiadać samo- 
lotów, które służyłyby jako bombowce — 
z pomieszczeniem wewnętrznym dla bomb. 
Wreszcie traktat z Finlandią zawiera le 
same artykuły. go traktat dla: Włoch. do- 
tyczące ochrony praw cywilnych. zakazu 
posiadania specjalnych urządzeń wojsko- 
wych, autożyra oraz pomocy przy dozbra- 
janiu Niemiec i ratyfikacji. 

LONDYN (BBC). — Rozeszly sie nleofi- 
cjalne wiadomości. dotyczące szczegółów 
projektów traktatów pokojowych z Wło- 
chami i Finlandią. | | 

Korespondent Reutera w Waszyngtonie 
wymienia szczegóły klauzul projektów 
traktatów z Włochami i Finlandią, co do 
których Stany Zjednoczone i Wielka Bry- 
tania oraz ZSRR i Francja doszły do po- 
rozumienia. Według tych informacyvj ar- 


= mia włoska zostanie ograniczona do 250.000 


ludzi, łącznie z karabinierami i wyposażo- 
na będzie w 100 czołgów. W skład mary- 
narki włoskiej wejdzie 2214 tys. ludzi, 
2 pancerniki, 4 krążowniki | 4 kontrtorpe- 
dowce. Lotnictwo włoskie może posiadać 
naiwyżej 25.000 personelu i pozbawione be- 
dzie bombowców. Fortyfikacje na północy 
Włoch będą zburzone. Włochy mają uznać 


Proces Flandina 


LONDYN (PAP). — Korespondent Agen 
cji Reutera dowiaduje się z kół miarodaj- 
eh, że na procesie Flandina. który roz- 
począć się ma przed sądem majwyższym w 

aryżu. stanie w obronie syn Churchilla 
Rudolf Churchill. 

Z tych samych źródeł 
mość, jakoby w aktach sprawy Flandiua 
znajdował sie list Churchilla. w którrm 
wyrażał on swe zadowolenie z powodu za- 
lecia przez Flandina stanowiskw zajmo- 
wanego dotychczas przez Lavala. oraz po- 
dziw dla zachowania sie Flandina w czasie 
walk we Francji i lądowania sojnszników 
w północnej Afryce. 

PARYŻ, 24. 7. — W Paryża rozpoczał sie 
proces przeciwko b. premierowi Etienne 
Flandiriowi. Flandin nazywauy jest we 
Francji „nadawcą monachijskiego telegra- 
mu", ponieważ on to wysłał do Hitlera po 
Monachium depeszę gratulacyjną. „Proces 
zapowiada się bardziej sensacyjnie. aniżeli 
inne procesy rządu Vichy, ponieważ obro- 
na powołała szereg znanych osobistości na 
świadków, a m. in. Winstona Churchilla. 

skarżony o zdrade narodu francuskiego 

“andin byl premierem rządu. a po kapi 
ulacji ministrem spraw zagranicznych 


w rządzie Vichy. 


pochodzi wiado- 


niepodległość Albanii i Abisynil. Poza tym 
rząd włoski ma zapewnić wolność prasy, 
publikacyj, zebrań oraz zagwarantować 
prawa wszystkich osób, znajdujących się 
pod jego jurysdykcją. 

Wielkie mocarstwa uznają całkowicie 
rolę, jaką odegrały Włochy w ostatnim 
stadium wojny. 

Korespondent Reutera: donosi. że traktat 
z Finlandią będzie podpisany tylko przsz 
Wielką Brytanię į Związek Radziecki, po- 
nieważ Stany Zjednoczone nie były z Fin- 
Jandią w stanie wojennym. Klauzule pro- 
jektu traktatu z Finlandią potwierdzają 
w zasadzie radziecko-fiński układ o zawie- 
szeniu broni z 1944 r. Na mocy traktatu 
pokojowego ZSRR obejmie baze morską 
w pobliżu Helsinek. Armia Finlandii zo- 
stanie ogmaniczonn do 34.000 ludzi, lotnic- 
ctwo do 3.000 ludzi. Reparacje wojenne we- 
dług Reutera bedą wynosić w towarach 
75 milionów funtów szterlingów i będą 
spładane w ciągu 8 lat. 

NOWY JORK. — Wielka Brytania i Sta- 
ny Zjednoczone domagają sie opublikowa- 
ula projektów traktatów jeszcze 'prze:l 
konferencją pokojową, czemu jednak sprze- 
ciwia sie Francja. 

Paryskie biuro dziennika „New York He- 
rald Tribune“ informuje o klauznlach 
traktatów z pozostałymi satelitami osi. — 
Jedna z najważniejszych klauzl dotyczy 
redukcji armij, co wyraża sie w cvfrach 
nastepujaco: armia rumuńska ma liczyć 
420.000 ludzi, armia węgierska — 65.000 lu- 
dzi, armta bulgarska — 55.000 ludzi. 

Projekty traktatów przewidują również 


ograniczenie floty, lotnictwa i uzbrojenia 
oraz zmłany terytorialne. 


x 


RZYM, 24. 7. — Włoskie ministerstwo 
spraw zagranicznych wydało oficjalny ko- 
munikat zawiadamiający. że Włochy zo- 
stały zaproszone do wzięcia udziału w kon- 
ferencji pokojowej. Na czele delegacji wło- 
skiej staje premier de Gasperi, który uda 
sie do Paryża bezpośrednio po powrocie 
do Włoch wicepremiera Nenni. 

x 

LONDYN, 24. 7. — Rząd brytyjski usta- 
lił skład delegacji na konferencje poko- 
jową. W skład delegacji wchodzą: mini- 
ster spraw zagranicznych Ernest Bevin, 
pierwszy lord admiralicji sir Alexander, 
wiceminister spraw zagranicznych Mac 
Nell oraz wiocminister skarbu Hall. 


MINISTER BEVIN 


O TRAKTATACH POKOJOWYCH 

LONDYN. 24. 1. — Minister Bev'n w; glo- 
sił w dniu wczorajszym na zebraniu Towa- 
rzystwa brytyjsko-holenderskiego przemó- 


'wiemie. na temat traktatów pokojowych. 
Minister oświadczył, że nie jest zawiedzio- . 


ny. iż żaden z traktatów nie został do tej 
chwili jeszcze podpisany. Ratyfikacja trak- 
tatów wymaga, zdaniem Bevina, rozstrzyg- 
nieeia w trzech punktach, dotyczących: 1) 
traktatów z b. satelitami „osi, 2) uregulo- 


„wania przyszłości samych Niemiec i 3) o- 


statecznego ustalenia losów Japonii i 


państw Dalekiego Wschodu. 


La Passionaria do Polaków 


WARSZAWA, 24. 7. — Słynna działaczka 
denrokratyczuu hiszpańska Dolores Ibar- 
ruri nadcsłała do Warszawy depeszę, w 
której dziękuje Dąbrowszczakom za ich 
bohaterski udział w walkach o wolność 
ludu hiszpańskiego oraz wyraża podziw 
dla wyzwolonej Polski, która obecnie 
„mocnym krokiem zmierza ku świetlanej 
przyszłości“. Depesza kończy sie slowami: 
„Dziękuje wam, bracia. za waszą dzielność 
w maszych walkach o wolność i dziekuje 
wam. żeście z upokorzonej i poguebionej 
Polski stworzyli wolnv naród demokra- 
tvezny'. j 


LONDYN, 28. 4. — Londyński „Daily He- 


` rald“ podaje tekst manifestu uchwalonego 


przez Radę Centralną Kongresu brytyj- 
skich Zw. Zaw., wydańego w dziesiątą ro- 
cznicę buntu gen. Franco przeciw republi- 
kańskiemu rządowi Hiszpanii. W mani- 
feście wyrażene jest żądanie natychmia- 
stowego i zdecydowanego skończenia z re- 
żimem gen. Franco w Hiszpanii I posta- 
wienia tego żądania na Zgromadzeniu Ge- 
neralnym ONZ. Nanifest stwierdza na- 
stępnie, że brytyjski ruch zawodowy za- 
wsze przeciwny był reżimowi Franco i je- 
go metodom oraz zawiera Jeszcze jeden 
apel do rządu Wielkiej Brytanii o zerwa- 
nie stosunków dyplomatycznych z genera- 
łem Franco. 


PRAGA, 23. 7. — Towarzystwo Przyjaźni 
Demokratycznej Hiszpanii w Czechosło- 


Rewolta antyrzadowa w Boliwii 


LONDYN (PAP). — Agencja Reutera do 
nosi, że zgodnie a wiadomościami, nadesz- 


Jłymi w poniedziałek do Nowego Jorku w 


Boliwii. gdzie wybuchła rewolta antyrzą- 
dowa. 2000 osób zostało zabitych, powieszo- 
no 37-letniego prezydenta Gualberto Villa- 
roel i żabito kilku ministrów. W raporcie 
dodano, że rewolucjoniści, którzy obalili 
reżim Gualberto Villaroela, mianowali już 
3 człomków nowego gabinetu, na czele któ- 
rego stanął prezes sądu najwyższego w Bo 
liwii Jonje Guittierrez, zaś jednym z mini- 
strów został sedzia sądu najwyższego Ne- 
stor Guillen. Dodano, że pierwszym czy- 
nem rządu było wydanie dekretu zwalnia- 
jącego wszystkich więźniów politycznych 
i zezwalającego na powrót wszystkich wy- 
znańców politycznych. Villarcel doszedł do 
władzy po zamachach zbrojnych w grudniu 
1943 r. Zabójstwo prezydenta zostało doko- 
nane mazajutrz po powstaniu studentów | 
starciu, w czasie którego wojsko strzelał 
do tłumu studentów. 

LONDYN (PAP). — Agencja Reutera do 
nosi, że zgodnie z depeszą nadeszłą da No 


wącji uchwaliło rezolneje przeciwko reżi- 
ndai gen. Francy w Kiszpanii i wysłuiu 
depeszę do delegata ZSRR w Radzie Bez- 
pieczeństwa Andrzeja Gromyko, zawiera- 
jaca wyrazy wdzięczności za zdecydowaną 
walke z tym reżimem. Depesza kończy się 
stw «rdzeniem. że bez wolności w Hiszpa- 
nii nie można zapewnić wolności Czecho- 
słowacji i demokracji w Europie. 
BUKARESZT, 28. 4. — Podobną rezolu- 
cje uchwalono na wielkim zgromadzeniu 
w. Bukareszcie, zorganizowanym przez ge- 
neralną konferencje pracy v demokratycz- 
ny związek kobiet oraz inne organizacje. 


B. WIĘŻZNIOWIE HITLERYZMU 
U PREM. OSÓBKI-MORAWSKIEGO 

WARSZAWA. 24. r. — Premier Osóbka- 
Morawski wraz z małżonką przyjmowali 
w dniu wczorajszym delegatów zagranicz- 
nych, przybyłych na kongres Związku b. 
wieźniów hitlerowskich więzień i obozów: 
koncentracyjnych. , 

Na kongresie tym została powzięta rezo- 
lucja stwierdzająca, że reżim sen. Franco 


w Hiszpanii stanowi groźbę dla pokoju i, 


bezpieczeństwa Świata oraz wzywającą do 
podjecia wszelkich środków celem zlikwi- 


dowania reżimu w Hiszpanii i umożliwie: 


nia rządowi renublikańskiemu wprowa- 
dzenia na jego miejsce ustroju demokra» 
tycznego. 


+ 
d 
s ok Il 
e „a 
` 
W 


Turcji 
Wybory w Turcji 
ANKARA (Reuter) — Według ostatnich 
doniesień w 58 prowinejach partia republi- 
kańsko-ludowa zdobyła 356 miejsce w no- 


wym parlamencie. Opczycy.jna partia de- 
mokratyczna osiągnęła 65 mandatów. Jak 
głoszą wieści nieoficjalne w stolicy Turcji 


partia republikańsko-ludowa otrzymała 17 
mandatów. 


LONDYN (PAP). — Agencja Reutera 


. z a. > s. Z 
doros’. że republikańska partia ludowa 


(partia rządu tureckiego) osiągnęła więk- 


tureckich, zgodnie z nieoficjalnym spra- 


w.zdaniem o wynikach niedzielnych pow- 
szechnych wyborów. W prowincjach tych 


partia demokratyczna — główna partia 


opozycyjna — uzyskała większość tylko 


w niewielu okręgach. W pozostałych pro- 
wincjach, lącmie z Ankarą, Stambułem, 


Izmirem. wyniki są niekompletne, gdyż 
obliczanie głosów zakończy się dopiero w 


środę rano. Przypuszcza cię, że partia de- 
uokratyczna otrzyma około 65 miejsce — 


niu narodowym. 


„TRIEST WINIEN BYĆ 
REPUBLIKĄ JUGOSŁOWIAŃS 


3 


NOWY JORK. 24, 7 — Nowy ambasa- 


RZ > 


4, 


va 
srość w 46-ciu okręgach 35-ciu prowincyj © 


w 


"x ogólnej liczby 465 w nowym zgromadee- 


dor jugosłowiański w Stanach Zjednoczo- 


nych Saba Kasanovie oświadczył na. kon- 
ferencji prasowej, że Jugosławia mie zgo- 
dzi 


się nigdy na „umiędzynarodowienie 


Triestu, natomiast żąda. aby z Triestu utwo- 


rzyć jedną z republik federacyjnych Juga- 
sfawii o statucie całkowicie demokratycz- 
Wielką 


nym, zagwarantowanym przez 
Czwórkę. y 
Jednócześnie ambasador oświadczył. że 


przysłanie do Triestu krążownika. amery- 


kańsniego należy uważać za grożbę dia 
Jugoslawii. ) 


POPRODCZENIE DOŚWIADCZEŃ 
Z BOMBA ATOMOWA 

NOWY JORK (PAP). — Tak komunikuje 
radio nowojorskie. admirał Blandy, kie- 
rownik doświadczeń atomowych. oświad- 
czył na atolu Bikini w poniedziałek. że ze 
względu na zły stan pogody doświadczenie 
podwodne wybuchu bomby atomowej, wy- 
zńaczone na środe prawdopodobnie musi 
hré odroczone. 


ZLIKWIDOWANIE | 
NOWEJ BANDY HITLEROWSKIEJ 
WARSZAWA, 24. 7. — Na terenie powia- 


tu bolesławieckiego na Dolnym Śląsku. 


zlikwidowano nową organizację niemiecką 
hitlerowską pod nazwą „Freie Deutsch- 
land". Celem działalności tej organizacji 
było oderwanie od Polski Ziem Odzyska.- 
nych, a oaperowała ona głównie na terenie 


powiatu bolesławieckiego. M. in. członko- 
wie bandy spalili najwiekszą w Polsce fa-' 


bryke dachówek, narażając skarh państwa 
na milionowe straty. Wkrótce 40-tu człon- 
ków handy stanie przed wojskowym są- 
dém rejonowym we Wrocławiu. 


STRAJK W SINGAPOORE 
LONDYN (PAP). — Agencja Reutera do 
nosi. że kilka tysięcy robotników w Singa- 
poore rozpoczeła w poniedziałek strajk po 
Wiec rokowań w sprawie podwyżki 
płac. 


wego Jorku z La Paz stolicy Boliwii i pod- 
pisaną przez sekretarza Junty Raula Cal- 
vimontesa sąd- najwyższy: w Ła Paz prze- 
jął rządy w Boliwii. 

LONDYN. (PAP). — Agencja Reutera do 
nosi. że rzecznik amerykański w minister- 
stwie spraw zagranicznych oświadczył. iż 
rząd Stanów Zjednoczonych zamierza prze 
prowadzić narady z republikanami amery- 
kańskimi w sprawie uznania nowego rzą- 
du w Boliwii. Koła dyplomatyczne w Wa 
szyngtonie sądzą. że rząd w Boliwii zosta- 
nie szybko uznany i stosunki z nim nawią- 
zane bedą lepsze amiżeli z reżimem Vil- 
laroela. który uchodził za dyktatora. Z 
uznaniem przyjęto w Waszyngtonie ogło- 
szenie przez nowy rząd w Boliwii, że usza- 
nowane zostaną swobody obywatelskie. 

ŻĄDANIA TERYTORIALNE 
W AMERYCE ŁACIŃSKIEJ 
LONDYN (PAP). — Agencja Reutera do 


nosi. że szereg państw w Ameryce Łaciń- 
ksiej wystepuje z rewizją granie i żąda ure 


z 


centyna domaga się zwrotu Wysp Fal- 


klandzkieh. Chile „zastrzega sobie prawo“ 


do Wysp Szetlandzkich i Ziemi Grahama. 


a  (Gnatemala żąda portu Belize w 
brytyjskim Handurasie. Także Urugwaj 


domaga sie zwrotu Martin Gracin wysepki 
na rzece.La Planta. na której rząd argem- 
tyński wybudował 
(hecnie wysepka ta ma niewielkie znacze- 
nie, lecz w razie konieczności może być uży 
ta jako baza, z której można opanować rze- 
kę La Plata. stanowiącą granice miedzy 
Argentyną i Urugwajem. Ruch rewindyka 


więzienie wojskowe. 


cyjny mający na celu zwrot wyspy Urn- 


gwaju został zapoczątkowany otwartym li- 
stęm do sprawy, napisanym przez history- 
ka urugwajskiezo dr. Salterana Heerera. 

Dotychczasowa kampania  rozpoczeta 
przez dr. Heerera znalazła niewielki od- 
dźwięk wśród ludności urugwajskiej, lecz 
ponieważ jest to rok wyborów w tym kra- 
ju. jest rzeczą całkowicie możliwą. że wiek 
szy ruch w tej kwestii rozpocznie się tuż 


: | przed wyborami, które mają odbyć się w 
gulowania kwestii sparnych terenów. Ar- listopadzia. j ý 3 


my 
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KKompromisy 


To, że konferencja czterech ministrów 
spraw zagranicznych mogla’ szczęśliwie 
przebrnąć przez rafy nieprzeliczonych trud 


` ~ nosci i wbrew najsceptyczniejszym horos- 


kopom przedyskutować cały szereg proble- 
mów, powziąć odpowiednie uchwały i usta- 
n Ć Juz mawet termin konferencji poko- 
Jowej na dzień 29 lipca b. r. świadczy © do- 
brej woli wszystkich uczestników obrad i 


wzajemnej skłonności do kompromisów. 


Najmniej trudności nastręczały sprawy 
traktatów pokojowych z państwami bałkań 
skimi i Finlandią. Powodem obszernieiszej 
dyskusji i kością niezgody ma kilka dni by- 
ła kwestia odszkodowań włoskich dla ZSRR 
Związek Radziecki zażąda? 100 milionów do 


 larów odszkodowań. które apłacone byłyby 


Z obecnej produkcji przemysłu włoskiego. 
Zdaniem „jednak „przedstawicieli państw 
anglosaskich. takie załatwiemię* sprawy 


-wpędziłoby Włochy w trudności gospodar- 
- cze, co w konsekwencji odbiłoby siema przy 


wróceniu w tym państwie normalnych sto- 
sumnków. W ostateczności zgodzona sie na Zà- 
płacenie Związkowi Radzieckiemu 100 mi- 
lionów dolarów produkcji włoskiej. ale do- 


piero po upływie dwóch lat. 


Bez większych trudności osiągnieto nato- 


miast porozumienie w sprawie wycofania 


wojsk anglo-amerykańskich „ Włoch: Po- 
stanowtono. że w ciągu 90 dni od daty pod- 
pisania traktatu pokojowego Anglicy i A- 


 merykanie opuszczą Włochy. a w ciągu ta- 


kiego samego 90-dniowego terminu wojska 
ZSRR wyjdą z Bułgarii. 


Ponieważ osiągniecie kompromisu odnoś 


e nie kolonij włoskich nie przychodziło łat- 


wo zastosowano metode unikania zadraźż- 
nień i przesunieto rozwiązania tej kwestii 
na jeden rok. Włochy jednak muszą zrezyg 
nować ze swoich kolonij do czasu ostatecz- 
nego załatwienia problemu tego. a w mie- 
dzyczasie zawiadywać kolomiami włoskimi 
będzie Wielka Brytania. Natychmiast ied- 
nak muszą Włochy oddać Dodekanez Gre- 
cji. 

- Sprawa Triestu tylekroć omawiana w 
nrasie jest już dostatecznie przeanalizowa- 
na i wiadomo. że obszar ten ma. być nmie- 
dzynarodowiony, przyczem Gorveia i Mon- 
falcone pozostaną w granicach Włoch. 


Gdy wyczerpano problemy stosunkrwo 
łatwieisze przystąpiono do omówienia ter- 
minu konferencji pokojowej. Porozumienie 
osiasenięto i jak wiadomo już za kilka dni 
zbiorą się w Paryżu przedsławiciale. 9J 
państw zaproszonych na konferencje, na 
„dzień 29 b. m. f 

Pozostała do załatwienia sprawa naitrud 
niejsza. Unieszkodliwienie Niemiec i brat- 
niej Austrii. 
, Wysuwane przez anglo-sasów propozycje 
musimy stanowczo uznać za niedostatecz- 
ne. My, którzy poznaliśmy co to groza nie- 
miecka. co to odradzający sie wiecznie nie- 
miecki imperializm. my którzy dobrze wie- 
my co to znaczy sąsiedztwo z niemcami. 
zaskoczeni byliśmy poprostu niewiarygod- 
nie naiwną propozycja rządu Stanów Zjed- 
noczonych, przewidującą tylko kontrole 
przemysłu niemieckiego przez lat 25. Okres 
ten jest stanowczo za krótki. by Niemcy 
przestały być groźne dla otoczenia. Trzeba 
wychować całe nowe pokolenie. które prze- 
stało bv żyć myślą o wojnie i doviero wte- 
dv znieść kontrole przemysłu. Dlatego mi- 
nister spraw zagranicznych ZSRR Małotow 
postawił wniosek a przedłużenie tego okre- 
au do lat 40 i nałożenie na Niemcy odszko- 
dowania w wysokości 10 miliardów dola- 
rów. A odszkodowanie to musiałoby być 
zapłacone nie tylko z produkcji przemysłu 
niemieckiego. ale również z suhstancii 
majątkowej. Ponieważ i Francja postawiła 
6prawe bardzo radykalnie ze swojego punk 
tu widzenia — osiągniecie wspólnej płasz- 
czyzny w czasie tych obrad było niemożli- 
we, przesunięto tedy na listopad rezwiąza- 
nie sprawy niemieckiej. Do tego czasu 
świat będzie miał dosyć czasu do zastano- 
wienia się nad projektem Bevina w spra- 
wie federacji niemieckiej. 


Plan Bevina 
Wychodząc z założenia, że Niemcy właś- 


"ciwie nigdy nie były państwem jednolitym. 


że naturalnym dążeniem kulturalnym i ad- 
ministracyjnym. nie mówiąc już o wzglę- 
dach politycznych i względach bezpieczeń- 
stwa Światowego. jest ustrój Tegteracy Iny. 
minister spraw zagranicznych Wielkiej 
Brytanii Ernest Bevin wysunął projekt 


przekształcenia rzeszy niemieekiej na pan- 


stwo federacyjne. | 


Zgodnie z planem Bevina Niemcy podzie- 
lone będa na siedem państw: 1) Państwo 
Fryzyiskie obejmujące miasta hanzeatyckie 
oraz Szlezwig-Holsztyn, 2) Hanower w jege 
historycznych granicach łącznie z małymi 
księstwami Brunświk i Lippe. 3) Państwo 
Westfalskie, czyli zagłębie przemysłowe. 4) 
Wielka Hesja. 5) Państwo Szwabskie, 6) 
Bawaria oraz 7) Państwo Frankońskie, w 
którego skład wszedłby Palatynat i połud- 
niowa część Badenii i Nadreni. — . 

Liczba tych państw mogłaby być ewem- 


_ tualnie powiększona do dziewięciu lub dzie- 


sieciu w razie zgody Zwiazgu Radzieckie- 

go na projekt Bevina. | 
Wszystkie państwa te podlegać będa fe- 

deracyjnemu parłamentowi. który jednak 


ualia Światowe 


będzie miał jedynie władze łączącą i nie be 
„dzie mógł rozkazywać krajom-członkom. 
I rzecz najważniejsza: federacyjny parla- 
ment niemiecki kontrolowany bedzie przez 
Narody Zjednoczone. 

Dla podkreślenia słuszności planu Bevi- 
ua przytoczyć można szereg argumentów. 
będziemy jednak szczerzy stwierdzając. że 
przez rozbicie Niemiec na szereg państw 
powstamie sytuacja, która uniemożliwi ja- 
kiekolwiek marzenia o pangermańskiej 
idei podboju świata. | 

Jest rzeczą możliwą, że już w listopadzie 
projekt Bevina będzie przedmiotem szcze- 
gółowej dyskusji, w tym to bowiem mie- 
stącu zbierze sie Wielka Czwórka już po 


Konferencji Pokojowej 

Obecnie cały świat żyje pod wrażeniem 
tego spotkania. w którym wezmą udział na- 
stępujące państwa: Stany Zjednoczone. 
ZSRR, Wielka Brytania, Francja, Chiny, 
Polska, Jugosławia. Australia, Belgia. Nor- 
wegla, Ukraina. Białoruś, Indie. Kanada. 
Nowa Zelandia, Grecja. Czechosłowącja. 
Abisynia, Afryka Południowa. Brazylia i 
Holandia. 

Przedmiotem obrad bedą traktaty poko- 


„GŁOS NARODU“, 25 lipca 1946 r. 


jowe z byłymi satelitami „osi“, to znaczy 
z Węgrami, Rumunią. Finlandią, Bułgarią 
i Włochami. Niejednokrotnie pisaliśmy już. 
że traktaty podpisywane beda przez posz- 
czególne państwa tylko w tym wypadku, o 
ile dane państwo pozostawało w stanie woj 
ny z odnośnym satelitą „Osi*. Tak wiec 
traktat pokojowy z Finlandia podpiszą je- 
dvnie Związek Radziecki i Wielka Bryta- 
nia, podczas gdy Chiny będą wykluczone 
zarówno od tego traktatu jak i od trakta- 
tów z państwami bałkańskimi. 


Mimo, że projekty traktatów pokojowych 
analizowame będa na posiedzeniach komi- 
syj a nastepnie przedstawiane na plenum 
konferencji pokojowej, — to jednak osta- 
ecan aprobata należy do Wielkiej Czwór- 

1. 


Tutaj wiec należy szukać wytłómaczenia 
ostatnich podróży greckiego premiera 
Tsaldarisa do Londynu, a węgierskiego 
premiera Nagy do Waszyngtonu. Aczkol- 
wiek bowiem schematy traktatów są goto- 
we. to jednak premierzy zainteresowanych 
państw uważają, że w drodze zakulisowych 
rozmów moga także osiągnąć pewne ko- 
TzyŚCI. - Piotr Proch. 


Nowa ordynacja wyborcza w Rumunii 


„BUKARESZT (PAP). — Wszystkie dzien- 
niki na pierwszej stronie przynoszą wia- 
domość o podpisaniu przez króla Michała 
ordynacji wyborczej, która natychmiast 
została przesłana do opublikowania. 
Dzienniki podkreślają, że przed złożeniem 
podpisu król przyjął d-ra Grozę, Tatares- 
cu, Petrascanu, Maniu i Bratianu. Osta- 
teczny tekst ordynacji zawiera mnastępu- 
jące zmiany: 1) Władza ustawodawcza na- 
leży wspólnie do króla i Zgromadzenia Na- 
nodowego. 2) Prawo głosu posiadają oby- 
watele pełnoletni od 21 roku życia począw- 
szy, a wybranym na posła może być. każdy 
obywatel pełnoletni, który ukończył 25 lat. 
3) Zgromadzenie Narodowe składać sie be- 
dzie z 406 posłów. 4) Posłowie są wybie- 
rami na przeciąg lat pięciu. 5) Ordynacja 
przewiduje tworzenie specjalnych okregów 
wyborczych. 6) Listy wyborcze mają być 
sporządzone w ciągu 2 miesięcy. 7) Pozba- 
wieni prawa głosu zostali zbrodniarze wo- 
jenni, osoby odpowiedzialne za kleske kra- 
jn, skazani za przestępstwa antydemokra- 
tyczne. dygnitarze: rządów Antonescu. 
członkowie Żelaznej Gwardii i partii Cuza. 
kierownicy Centrali Żydowskiej, założy- 
ciele Towarzystwa Przyjaźni Rumuńsko- 
Niemieckiej i Wegiarsko - Niemieckiej, 


ochotnicy w wojnie przeciw narodom 'zjed- 
noczonym. 

Okreg wyborczy obejmuje obszar powiia- 
tu. Pracownicy i wojskowi służby czynnej 
mogą głosować w specjalnych obwodach 
wyborczych. Opozycja zwalczała ordvna- 
cję wyborczą, a w szczególności'część, du- 
tyvczącą systemu glosowania,- nie wypo- 
wiedziała się ona jednak przeciw braniu 
udziału w wyborach. 

sarmal) «sw 


Spisek antyrządowy 


w Wenezueli 


LONDYN (PAP). — Agencja Reutera do 
nosi, że w stolicy Wenezueli Caracas aresz 
towana wiele osób zamieszanych w spisku 
przeciw rządowi. Prezydent Wenezueli Ro 
mulo Betancourt wybierał się właśnie w 
tym czasie do Meksyku. Inspiratorem spis 
ku miał być b. prezydent Wenezueli. prze 
bywający obecnie na wygnaniu w Kolum 
bli, generał Fleazar Lopez Contreraz. Aresz 
towano m. in. dr. Plenry Pnello i przewod 
niczącego prawicowej organizacji politycz 
nej „Copei“ Samcheza. 


zyk N 
Nr. 173 


Z Niemiec okupowanych 


Niemcy są zbyt silne 
Londyn (ZAP). — Korespondent „The People“ 


. pisze, że sprawozdanie Miedzynarodwego lo- 


mitetu dłą studiów zagadnień europejskich za- 
„wiera sensacyjne oskarżenie, jakoby sprzymie- 
rzeni uczynili zbyt mało w kierunku ogranicze- 
nia siły przemysłowej Niemiec i możności ich 
odrodzenia gospodarczego. Sprawozdanie takie 
przesłano czterem ministrom do specjalnego roz 
patrzenia. Komitet jest zdania, że przedstawia- 
nie sprawy, jakoby przemysł niemiecki uległ już 
takim ograniczeniom, że niebezpieczeństwo z tej 
strony zostało uchylone n. lat 15 do 20, pozba- 
wione jest wszelkich podstaw. Na dowód przed- 
stawia się następujące fakty: ną 120 kopalń w 
Zagłębiu Ruhry ciężko uszkodzonych było tylko 
15. Wszystkie sa już w ruchu. Z końcem roku 
1945 już wszystki» wielkie niemieckie huty że- 
lazne i stalownie gotowe były do pracy. Prze- 
ważna część fabryk azotu może wkrótce rozpo- 
cząć produkcję. Największy na Świecie koncern 
chemiczny I. G. Farben posiadą fabryki stosun- 
kowo mało przez wojnę dotknięte i roztoczył 
znowu kontrołę nad siecią swych agentów na 
całym świecie. Zakłady Kruppa pracowały w 
dniu zwyciestwa w 60 proc. (tp) 


Austria nie chce wydać 
własności poniemieckiej 
Wiedeń (ZAP). — W związku z zarządze- 
niem gen. Kurassowa, który nakazł całą włas- 
ność poniemiecką we wschodniej Austrii przeka- 
za€ władzom Sowieckim, Austrłacy zwrócili się 
do przedstawicieli amerykańskich. Amerykanie 
rezpoczęli z przedstawicielami sowieckimi roz- 
mowy porozumiewawcze. Chodzi o ustalenie, co 
nałeży uważać za własność poniemiecką. We- 
dług propozycji austriackiej i amerykańskiej, za 
własność taką można uważać tylko to, co było 
niemieckie przed rokiem 1939, albo zostało przy- 
wiezione do Austrii z Niemiec w czasie wojry. 
Pismo wyjaśniające stanowisko amerykańskie pod 
pisane przez gen. Mac Cłarca, zostało doręczone 
gen. Kurassowowi oraz kamclerzowi Figlowi. 


W kilku: wierszach 


Frankfurt n/M. — Sprawcy głośnej kradzieży klej 
ńotów koronnych księstwa heskiego kpt. armii ame- 
rykańskiej Durant i jego żona zostali przez policję 
wojskową osadzeni pod strażą w hotelu Carlton we 
Frankfurcie. Trzecim podejrzanym o współudział 
jest, jak donosi prasa amerykańska, major Watson. 


Berlin. — Pismo niemieckie „Neues Deutschland" 
komunikuje, że w najbliższym czasie w Hamburgu 
ma sią odbyć posiedzenie przedstawicieli wielkiego 
towarzystwa elektro-technicznego AEG, w celu o- 
mówienia możliwości ponownego zorganizowania 
koncernu AEG, przez zjednoczenie administrowa- 
nych zbiorów przedsiębiorstw w jedno towarzystwo 


„przemysłowe. 


Berlin. — Na posiedzeniu Sojuszniczej Komisji 
Kontrolnej postanowiono zlikwidować wszystkie pom 
nikł, gloryfikujące niemiecki militaryzm i hitleryzm 
Wyjątek stanowić mają pomniki ku czci poległych 
żołnierzy oraz pomniki prywatne — o ile nić no- 
szą żadnych cech gloryfikacji hitleryzmu. 


Obrady Naczelnej Rady Odbudowy 


miasta stołecznego Warszawy 


WARSZAWA (PAP) — W niedziele, 
dnia 21 lipca, w wigilię święta odrodzenia 
Polski obradowała w Warszawie w sali ko 
lumnowej Prezydium Rady Ministrów dru 
ga plenarna sesja Naczelnej Rady Odbudo 
wy m. st. Warszawy, najwyższej instancji 
o charakterze społecznym i obywatelskim.. 
powołanej do skoordynowania wysiłków 1 
wytyczenia planów odbudowy i przebudo- 
wy Warszawy. 

W plenarnym posiedzeniu uczestniczyli 
członkowie N. R. O. W. w liczbie przeszło 
200 ze wszystkich stron Polski. Obrady œ- 
tworzył przewodniczący N. R. O. W. Prezy 
dent Bierut. mówiąc m. in. że dzisiaj za 
gadnienie przywrócenia Warszawie godnos 
ci stolicy nie jest przez nikogo kwestlono- 
wane. Dzisiaj wszyscy widzą. że Warsza- 
wa powstanie, że bedzie stolicą Polski, że 
odbudowa Warszawy nie jest mrzonką. Pre 
zydent stwierdza, że w tej odbudowie w 
ciągu minionego okresu czasu przyjęli u- 
dział sfery robotników, inżynierów, archi- 
tektów. planistów. szerokie masy ludzi. nie 
tylko z Warszawy. ale z całego kraju, któ 
rzy zrozumieli całkowicie wartość i real- 
ność hasła odbudowy stolicy kraju, znacze 
nie tego hasła dla przyszłej wielkości Pol 
ski i pośpieszyli z pomocą Warszawie. 

Uczestniczy w odbudowie najbardziej 
przodująca część naszego społeczeństwa. c1 
którzy odrazu uwierzyli w przyszłość Poł 
ski demokratycznej. odrazu weszli w szere 
gi jej budowniczych. 

Otwierając dzisiejsze posiedzenie — koń 
czy Prezydent — chce powitać nowych 
członków N. R. O. W. na czele z tymi. któ 
rzy wrócili do Polski, wielkini poetami 
Władysławem Broniewskim i Julianem Tu 
wimem, których witam w szeregach JX. R. 
O. stolicy. f 

7 kolei Prezydent Bierut wreczył pracow 
nikom zasłużonym przy odbudowie Warsza 
wy i mostu Poniatowskiego odznaki i dv 
plomy Odbudowy Warszawy. Po zatwier 
dzeniu przez plenum NROW składu i spra 
wozdania Komitetu Wykonawczego N. R. 
O. W., szczegółowe sprawozdanie złożył inż. 
Roman Piotrowski --- kierownik B. O S-u 
i wiceprezydent m. st. Warszawy. 

Na podstawie danych i wykresów wyni 
ka — mów: inż. Piotrowski +- że na lowym 


brzegu Wisły zniszczono 66.961.500 m* bu 
dynków, co stanowi 87 proc., na prawym 
brzegu Wisły uległo zniszczeniu 11.185.750 
m? budynków. co stanowi 42 proc. zakładów 
przemysłowych zniszczono 91 proc.. gma- 
chów państwowych 80 proc, gmachów sa 
morządowych 85 proc, gmachów szkolnych 
75 proc. Komunikacja tramwajowa została 
zniszczona w 90 proc., mosty w 100 proc. 
Taki był obraz stolicy po jej uwolnieniu. 
Przez ten krótki okres czasu b. dużo zrobio 
no. Elektrownia daje moc 49300 klw. na do 
bę, wodociągi dostarczają 100 tys. m* wody 
filtrowanej na dobę, nawodniono aleci 436 
klm. gazownia wytwarza 40.000 m* gazu. 
Długość limii tramwajowych w ruchu wyno 
si 79 klm. liczba wozów tramwajowych 150 
tys. Ilość odbudowanych i bedących w re- 
moncie budynków wynosi 5412 tys. m”, ilość 
mieszkań przyłączonych do sieci elektrycz 
nej wynosi 80 tys. 6284 nieruchomości wła 
czono do sieci wodociągowej, a 1324 do sie 
ci gazowej. Sprawozdanie z prac komitetu 
odbudowy stolicy złożył prezydent Warsza 
wy Stanisław Tołwiński. Wygłosił nastep 
nie referat Wiceminister Obrony Narodo- 
wej gen. dyw. inż. Spychalski. Po przemó- 
wieniu Minister Przemysłu Hilary Minc 
wygłosił referat p. t. „Odbudowa przemy- 
słu warszawskiego”, „Plan odbudowy War 
szawy — rozpoczął Minister Minc“ — musi 
uwzględniać — jako jeden z niezbednych 
elementów odbudowę gospodarki warszaw 
skiej, a w szczególności podstawowy ele- 
ment tej gospodarki (odbudowę przemysłu 
warszawskiego). W r. 1937 mieliśmy — mó 
wi Minister Mine — nie licząc rzemiosła 
2672 zakładów. w których pracowało prze 
szło 88 tysiecy ludzi. Ilość zatrudnionych 
robotników w przemyśle. łącznie z rodzina 
mi, stanowiła w stosunku do całości ów- 
czesnej ludności Warszawy około 27 proc. 
Warszawa była także poważnym  ośrod- 
kiem przemysłowym i robotniczym. Jeżeli 
chodzi o analize przemysłu warszawskiego 
— to trzeba stwierdzić. że przemysł war- 
szawski w całym szeregu dziedzin zajmo* 
wał miejsce dominujące w przemyśle pol- 
skim. Warszawski przemysł poligraficzny 
stanowi. jeżeli chodzi o liczbę zatrudnio- 
nyeh 5 proc. omółn zatrudnionych w poli- 
grafii w Polsce. Przemysł elektrotechnicz 
ny stanowił 43 proc. ogółu zatrudnionych 


w przemyśle elektrotechnicznym w Polsce. 
Poważny był udział przemysłu budowlane 
go, wyrażający ślę 34 proc. i dość poważ 
ny udział metalowego. wyrażajacy sie 155 
proc. Mówca przechodzi nastennia do przed 
stawienia stanu z lipca 194 r. t. j. z okre 
su. z którego roznaorzadzamy pewnymi cy- 
frami. W okresie tym pracowało na tere 
nie Warszawy 658 średnich i mniejszych 
zakładów nrywatnvch. a ogólna liczba za 
trudnionych w przemyśle warszawskim wy 
nosiła około 14500. TAział robotników. Il 
czac wraz z rodzinami w stosunku do cA 
łości ówczesnej Indnośni snadł z 27 nraQ. 
które mieliśmy w 1937 v. do 10 nroc.* Mi 
nister Mine narównnie stan F7007* W ch wy] 
li obecnej ze stanem w lineu 1945 r. „Ma- 
my obecnie dalszy rozwój zakładów prze- 
mysłowvych prywatnych, ale tym co zaczy 
na nadawać ton Warszawie. zaczyna okreś 
lać iei przemysłowe oblicze. Są odbudowa- 
ne w tym roku zakładv państwowe w licz 
bie 52 większych i średnich zakładów w 
branży metalowej. elektrotechnicznej. włó 
kienniczej i innych. W rezultacie tej od- 
budowy mamy zatrudnionych np w prze 
myśle metalowym na rar'askrnamna 16872470 
ilość 3200 robotników. W sumie osiagamy 
obecnie ogólne, zatendnienie nanad 25000 ro 
boctników w przemyśle. z wyłączeniem rze 
miosła. Procentowa ilość rohotników w sto 
sunku do osólnej liczby ludnośri Wars7a- 
wy pozostaje jeszcze niższa od stanu z 1937 
T. i równa sie mniej wiecej 16 prac. zrah!o 
no w ten sposób, w granicach w jakich to 
było możliwe. świadomy krok. w kierunku 
kształtowania Warszawy jako ośrodka ro 
botniczego i przemysłowego. W reznitacie 
t. zw. pla nn odbudowy przemysłu w Palsce 
w- 1949 r. dojdziemy do ogólno zatrudnio- 
nych w przemyśle w Warszawie okola 80 
tys. ludzi. Jeżeli uwzględnić. że liczba lud 


ności osiągnie wtedy liczbę ludności z 1989 


r. udział ludności robotniczej w stosunku 
do ogólnej liczby ludności będzie zna- 
cznie wyższy, niż przed wojna. Nie będzie 
my się budować na nowo. bedziemy sie ra 


czej odbudowywać. Ta odbudowa. oblicza-: 


na na 3 lata = będzie nas kosztować około 
1i pół miliarda obecnych złotych“. 

Po referatach odhyła się dyskusja. po 
czym plenum przyjęło szereg wniosków 1 
dezyderatów. i r 


$ 
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Drugą rocznicę ogłoszenia Manitestu 
Polskiego Komitetu Wyżwolenia Narodo- 
wego obchodzono Ww Częstochowie solen- 
nie, o czym świadczy zarówno powaga uro- 
czystych obchodów. jak i liczny i żywy 
w nich udział patriotycznie nastrojonych 
mieszkańców. Ciężkie przeżycia wojenne 
nauczyły nas rozumieć i cenić to, co sta- 
nowi treść słowa „niepodległość“ w demo- 
kratycznym jego rozumieniu: Wiemy, że 
oznacza ono nie tylko niezawisłość i suwe- 
renność Państwa „Polskiego. lecz że zwia- 
stuje nam ono również ziszczenie wieko -- 
wych marzeń o równości, braterstwie. 
sprawiedliwości społecznej i jedności Na- 
rodu Polskiego. Nasze przeżycia w chwili 
Święta Niepodległości są żywym tego do- 
wodem. 

Capstrzyk 

W niedziele poprzedzającą Świeto Nie- 
podległości był wyznaczony na godzinę 
8-mą wieczorem capstrzyk wojskowy, po- 
łączony z ceremonia złożenia wieńców na 
grobie Nieznanego Żołnierza. na Miejscu 
Straceń oraz pod pomnikiem żołnierzy 
V Armii Gwardyjskiej, która wyzwoliła 
Czestochowe. Mimo uporczywego deszczu 
punktualnie o godz. 8-ej wa plac Stalina 
przybywa ze swoją orkiestrą wojsko. Nie- 
bawem zaczynają nadciągać przedstawi- 
cielstwa stronnictw politycznych, związ- 
ków i organizacji. Wśród przybywających 
z wieńcami dostrzegamy ustawiające sie 
kolejno za wojskiem reprezentacje: Zarzą- 
du Miejskiego. PPR. Rady Zw. Zaw. SD. 
fabryk: „Aniołów*, „Ogniwo“, „Edka*. Zw. 
Weteranów Śląskich, Harcerzy, Ligi Ko- 
biet, Zw. Partyzantów. i innych. Nowi 
wciąż przybywają. Około godz. 9-ej pochód 
rusza. Przy grobie Nieznanego Żołnierza 
glebokie wzruszenie wywołuje może uie 
tyle sam ceremonial skjadania wieńców 
przy dźwiekach marsza pogrzebowego, ile 
uprzedni apel poległych. Kolejne wywoły- 
wianie nazwisk poległych bohaterów ` i po- 
dawanie w odpowiedzi daty śmierci i miej- 
scowości, gdzie oddali życie za Ojczyznę, 
stawia nam maraz przed oczy cała te — 
jakże długą — zwycieską a-krzyżową dro- 
ge, jaką zasłała trupami swoieh żołnierzy 
Armia Polska od Lenino aż do Berlina. To 
już nie historia, nie legenda — to rzeczy- 
wistość! 

Pod pomnikiem znów rozbrzmiewają 
dźwięki marsza żałobnego. wojsko oddaje 
honory, podstawę pomnika pokrywają 
wieńce, Tyle może zrobić człowiek dla wy- 
rażenia najgłębszej czci zwycieęskiemu bo- 
haterstwu. 

Z powodu spóźnionej : pory składanie 
wieńców na Miejscu Straceń i+ pod. pom- 
nikiem V Armii Gwardyjskiej zostało od- 
lożone do następnego ranka. 

Przed Szezytem 

Nazajutrz pochmurny ranek przeobraża 
się nieznaeznie w pogodny dzień słoneczny. 
Już od godz. 9-ej rano ściągają na plac 
przed Szczytem poszczególne ugrupowania 
organizacyjne ze swoimi sztandarami oraz 
mieszkańcy Czestochowy. W godzine póź- 
niej, gdy spojrzeć ze Szczytu, cały plac w 
dole zatłoczony. Pogłowie ludzkie w połą- 
czeniu z dzisiejszymi różnokolorowymi 
stnojami wygląda jak kwietnik obramo- 
wany na przedzie długim i gęstym szere- 
giem sztandarów. A jeszcze bliżej przed- 
stawiciele władz i wyciągniete szpalery 
wojska, harcerzy i straży ochrony kolei. 
Na szczyt przybywa orkiestra kolejowa, 
ażeby przygrywać w czasie uroczystego 
nabożeństwa. Nabożeństwo odbywa sie w 
ciszy i skupieniu i słychać tylko muzyke 
j komendy wojskowe dla oddania honorów 
podawane na sygnał trąbki z góry. 

Kazanie po nabożeństwie wygłasza przy 
mikrofonie ks. dr. Pająk. „Mamy dziś na- 
reszcie Polskę wolną — głosi — i musimy 
wyteżyć wszystkie siłv, ażeby dla niej z 
pożytkiem pracować. Źródłem tej siły by- 
ło i jest dla Polaków zawsze żywe odczu- 
tie istnienia — poza bytem doczesnym — 
świata duchowego. 

Defllada 

Plac Stalina otoczony z trzech stron tłu- 
mem publiczności. Na trybunie widzimy 
obok przedstawicieli ' władz państwowych 
nowoprzybyłego delegata Ministerstwa 
Obrony Narodowej plk. Garbowskiego. — 

ierwsze przybywają orkiestry: kolejowa 
j Ochotniczej Straży Pożarnej. Po paru 
minutach pojawia sie grająca marsza or- 
kiestra wojskowa, poprzedzając czoło defi- 
lady. Przed trybuną przeciągają, preżąc 
się, w paradnym marszu: wojsko, milicja, 


Sąd Specjalny zbiera wiadomośc! 
o Alicji Lucynie Przybylla 


z domu. Brędzel 


Prokuratura Specjalnego Sądu Kar- 
hegow Warszawie, Ekspozytura w Czę- 
stochowie, wzywa wszystkie osoby, ma- 
jące konkretne informacje o działalno- 
Ści na szkodę Państwa Polskiego i lud- 
ności cywilnej polskiej w okresie oku- 
pacji niemieckiej Alicji-Lucyny Przy- 
bylla z domu Brędzel, ur. 10. Li. 1916 r., 
córki Jana i Janiny z d. Waloch, b. fun- 
Cjonariuszki policji niemieckiej w Czę- 
Stochowie, do zqłoszenia się do Proku- 
ratury (Czestochowa, ul. Sobieskieno 7, 


Rokój Ne..206) w. godzinach od 9 do 11. 
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straż ochrony kolei, straż pożarna, Zwią- 
zek b. Uczestników Walk Zbrojnych o Nie- 
podległość i Demokracje, b. więżniowie 
obozów koncentracyjnych. a potęm związ- 
ki młodzieżowe. stronnictwa polityczne. 
organizacje spoleczne, cechy, związki za- 
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wodowe, robotnicy poszczególnych fabryk 
itd. Długi waż defilady przeciąga przed 
trybuną, witany co chwila gromkimi 
okrzykami „Niech żyją!” podchwytywany- 
mi przez olaczającą plac publiczność. 


Polska na drodze do mocarstwa kultury 


Na Akademii, 
w drugą rocznicę odzyskania Niepodległo- 
ści i w rocznicę ogłoszenia Manifestu 
PKWN przemawiali w Częstochowie trzej 
mówcy. 


Pierwszy — prof. Mayzel zobrazował z. 


punktu widzenia historii okres walki de- 
mokracji z faszyzmem od dnia, gdy Hitler 
rzucił światu wyzwanie o nową dla siebie 
przestrzeń życiową do chwili, gdy tę prze- 
strzeń dzięki własnej polityce utracił. 

Nie powiódł się śmiały plan światobur- 
czego Himmlera, by: „30 milionów Słowian 
zniszczyć, a resztę wysiedlić za Ural“. 
W wojnie zginelo 23 miliony Rosjan Aan 
lionów Polaków. Tak, zniszczono Słowian 
w liczbie, przekraczającej nawet marzenie 
pana Himmlera, ale — za Urai nie prze- 
siedlono. Faszyzm został zgnieciony. 

W tej przełomowej chwili ukazuje się 
Manifest Lipcowy jako wyraz nowej, wy- 
zwvlonej politycznie i społecznie Polski. 

Nastepny przemawiał poseł Zientarski, 
który na wstępie składa hołd wszystkim. 
poległym bohaterom 

Poseł Zientarski wyraża imieniem Kra- 
jowej Rady Narodowej uznanie wszyst- 
kim. którzy od chwili odzyskania Niepo- 
dległości nie zawahali sie, mimo ciężkich 
warunków, przystąpić do pracy. 

Nie jest ważne kto pracuje. ważne jest 
dla Polski Jak pracuje. Jesteśmy wdzięcz- 
ni za każde ręce, o ile te ręce są czyste, o 
łle budują pokój. 

W krótkich. powaznych słowach major 
Czyż złożył zapewnienie społeczeństwu cy- 
wilnemu miasta, że wojsko jest z tymi, 


którzy. budują jedność, pokój i praworząd- 
ność. 


odbytej w dniu % lipca; 


Na zakończenie przemawiał przedstawi 
ciel Ministerstwa Obrony Narodowej — 
przybyły na uroczystości do Częstochowy 
— pułkownik Garbowski. i 

„W naszych stosunkach wewnetrznych 
nastąpił zwrot. Wiemy przecież, że w cza- 
sach przedwojennych na 35 milu. ludności 
w Polsce zaledwie garstka dopuszczona 
była do uczestniczenia w rządach i budo- 
wie państwa, co doprowadziło do całkowi- 
te] izolacji mas chłopskich i robotniczych 
od spraw kultury polskiej. Dziś. usuwając 
te tamy, stworzono nowy etap dla rozwoju 
kultury narodowej. 

Porzuciliśmy nierozsądne ambicje sta- 
nia się państwem mocarstwowym poli- 
tvcznie 1 gospodarczo. To były niezdrowe 
mrzonki, które nas ośmieszały i obniżały 
naszą odporność moralną swym zakłama- 
niem. Nie mamy warunków do stania sie 
takim mocarstwem, ale naszą ambicją, na- 
szym dzisiejszym dążeniem jest stać «ilo 
mozarstwem kultury, mocarstwem wiedzy 
i myśli, 

Na (ej drodze nie przeszkodzi nam nikt. 
Będziemy tej drogi strzegli pilnie, zwal- 
czymy wszystkie ciemne i wrogie siły, 
zmierzające do zahamowania tego proce- 
su. Wojsko Polskie nie bedzie tolerować 
elementów grożących istnieniu państwa 
polskiego. Ci, którzy mówią 3 razy nie, 
muszą usunąć się z drogi naszego narodu!“ 

* 


Trzeba przyznać, że w urządzeniu części. 


artystycznej Akademii organizatorzy nie 
wysikhli sie, dając. poza doskonałą, zresztą 
deklamacja Tkaczyka, widziane już po raz 
któryś tam, dwa tańce baletu M scjk 
H. S. 


Wczasy Nadmorskie dla członków 
Ligi Morskiej ` 


Zarząd Główny Ligi Morskiej organizuje dwu- 
tygodniowe wczasy nadmorskie dla członków Ligi 
Morskiej we wsi Hallerowo, w terminach od 1 — 
15 i od 15—3 sierpnia b. .. oraz w Postominie 
(Ustka) od 1 — 15 i od 15 — 30 sierpnia, 1 — 15 
września r. b. Opłata od osoby za dzień wraz 
z utrzymaniem ; mieszkaniem wynosi 120 zł. 

Z uwagi na szczupłą ilość miejsc — zgłoszenia 
indywidualne kierować należy natychmiast į bez 
pośrednio do Zarzadu Głównego Ligi Morskiej 
w Warszawie, Widok 10, z zaznączeniem, na ja- 
ka miejscowość się reflektuje i w jakim terminie. 


Z wczasów korzystać mogą tylko członkowie 
Lig; Morskiej. 

Do zgłoszenia należy dołączyć zaświadczenie 
Władz Ligi Morskiej w Częstochowie — stwier- 
dzające, Że ubiegający się o miejsce w jednej 
z wyżej wymienionych miejscowości jest człon, 
kiem Ligi Morskiej. 


Zaświadczenia wydaje codziennie Sekretariat 
Ligi Morskiej, Aleja 53, II piętro, tel. 11-72. 

- Nocne dyżury aptek 

W tygodniu od dnia 22 do 28 b. m. dyżurują 
apteki: 

Z. Monikowski — Aleja N. M. Panny nr. 14; 

J. Zagórski — Aleja Wolności nr. 68. 


Na co skarżą się 


nasi czytelnicy ? 
SEESE DEEE T OESS EOE 


ob. ANI Stobrawa, mieszkaniec gminy Gra- 
bówka udał się do urzędu gminnego, celem wy- 
kupienia numeru rejestracyjnego na rok 1946/47 
do swego roweru, W urzędzie wydano mu copraw 
da numer ale na rok 1945/46 a więc normalnie nie 
ważny, Na zapytanie jednak urząd udzielił ob. 
Stobrawie odpowiedzi, że takie właśnie a aie in- 
ne numery zostały mu przesłane przez Starostwo 
Powiatowe. 

Zapylujemy teraz, jak ma się zachować nasza 
Milicja. której słusznym obowiązkiem jest kon- 
fiskować rowery zaopatrzone w zeszłoroczne nu- 
mery? czy zatrzymywać każdego „nosiciela“ takie 
go numeru? czy też oszczędzając czas obywateli, 
lojalnie uiszczających opłaty rejestracyjne, nie 
sprawdzać swoich podejrzeń na nikim. Ponoć 
według znanego przysłowia sądowego lepiej omy- 
lić się w stosunku do dziesięciu winnych niż ska- 
zać jednego niewinnego. Ale co na to skarb pań- 
stwa? 

ED RPA 


r4 zycia kulturalnego 


Repertuar Teatrów Miejskich 


Sala duża 
Ostatnie przedstawienia w sezonie 45.46 r. 
„Gdzie diabeł nie moze komedia w 3 aktach 
A. Niewiarowicza 
dla robotników. 
Dziś w środe. 24 b. m. komedia w 3 aktach Ro- 
mana Niewiarowicza p. t. „Gdzie diabeł nie może". 


Obsada premierowa, 
lez KB Orlińskiego. Uprawa sceniczna Wi 
nera 

Przedstawienia te zostały 
Dyrekcję Teatrów.i O. M 
szych warstw robotniczych 
litych cenach. 


t 
zorganizowane .przez 
U. R. dla najszer- 


Pozostałe bilety do nabycia w kasie Teatru od 
god? |l4:ej do rozpoczecia przedstawień. Tel. kaey 
271 61 


Poczatek przedstawień o godz. 1915, 


Sala Kameralna 
Ostatnie przedstawienia w sezonie 45/46 r. 
„MURZYN" 
komedia w 3 aktach Jerzego Szaniawskiego. 


dła pracującej inteligencji. 
Dziś w środe, 24 b. m. oraz w dn. 25, 26 i 27 b. m. 
o godz. 19.15 doskonała komedia w 3 aktach Jerze- 


go Szaniawskiego p. t. „Murzyn“. Obsada premie- 
rowa. 

Reżyseria E. Glińskiego. Oprawa sceniczna Wł. 
Wagner. ' 


Przedstawienia te zostały częściowo zakupione przez 
Wydział Oświaty i Kultury Zarządu Miejskiego dla, 
pracującej inteligencji po cenach 50 proc. zniżonych. 


Pozostałe bilety do nabycia w kasie Teatru. od 
godz. 14-ej do rozpoczęcia przedstawień. Telefon 
kasy 21-61. ' 

« 
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Fotoplasticon — „Szwecja“. 
Wystawa Plastyków otwarta berza 
4 sierpnia z 

Zarząd Związku Polskich Artystów Plastyków 
zawiadamia, że termin otwarcia wystąwy został 
przełożony z dnia 21 b. m. na dzień 4 sierpnia 
* br. Prace składać można do dn. 29 bm. w lokalu 
Związku, Aleja N. Panny 14 w godz. od 17 do 19. 


Łańcuch ofiar na kolonie letnie 
Bank „Spełem* konto 265 
Odpowiadając na wezwanie por. Stępnią ob. 
Wł. Włodarski wpłaca zł 200 i wzywa ob. Michała 
Sżycha; ob. St. Miśkiewicz wpłacił zł 200 i wzy- 
wa ob. Bulskiego. 


Oficjalne oświadczenie delegata Naczelnego 0-wa W.P. 


w sprawie Kościoła Garnizonowego 


Zgodnie z rozkazem Naczelnego Dowód- 
cy Wojska Polskiego. Marszałka Polski Ro 
li-Zymierskiega (Nr. VTL z d. 6. VE 19461), 
dnia 9 lipca b. r. przejęty został z zachowa- 
niem wymaganych formalności przez wła- 
dze i kapelana garnizonu częstochowskiego 
Wojska Polskiego kościół św. Jakuba jako 
kościół garnizonowy. 

Jak wiemy, kościół ten był kościołem gar 
nizonowym od dnia 11 listopada 1918 rokn 
nieprzerwanie do września 1939 roku, a póź- 
niej pozostawał w posiadamiu kościoła ka- 
tolickiego i społeczności katolickiej. Domnie- 
ro w roku 1943 na skutek vsilnych zabie- 
gów Metropolity Prawosławnego DvGnize- 
go u okupacyjnych władz niemieckich w 
Czestochowie. Radomiu i Krakowie posia- 
danie kościoła św. Jakuba zostało odjęte 
gwałtem kościołowi katolieklemu na rzecz 
miejscowej parafii prawosławnej w zwiaz- 
ku z przebywaniem podówczas w Czesto- 
chowie kilkuset ukraijńców -- „własoweów”. 
wejelonych do armii niemieckiej. 

„.Przywracający stan rzeczy z dnia 1 wrześ 
nia 1939 roku wspomniany wyżej rozkaz 
Naczelnego Dowódcy Wojska Polskiego 
stanowi wykonanie Manifestu Polskiego 
Komitetu Wyzwolenia Narodowego z dnia 
2] Vipera 1944 rókn. który zapowiadał, że 
własność zrahowana przez niemców kościo- 
łowi. zostanie zwrócona  prawowitemu 
młaścicielowi. 

Dnia, Jilipca 1946 roku odbyło sie poś- 
więcenie kościoła i została odprawiona 
przez administratora kościoła kapitana ks. 
Z. Stanowskiego kapelana Garnizonu m. 
Częstochowy pierwsza Msza św. wobec 
przedstawicieli władz państwowych. samo- 
rzadowych i społeczeństwa. 

Dnia 14 lipca zaś h. r. odbvło się urorzyv- 
ste nabożeństwo celebrowane przez Ordv- 
nariusza Diecezji J. E. ks. dr. Teodora Ku- 
biye w obeaności uczestniczących w nabo- 


żeństwie przedstawicieli władz cywiłnvch 
i wojskowych, organizacvj społecznych i 
olbrzymiej rzeszy wiernych. 

Ponieważ już po tych faktach nastanila 
interwencja władz metropolitalnych Koś- 
cioła. Prawosławnego u czynników rządo: 
wych. przyczem w związku z tą imterwen- 
cią zaistniała potrzeba rychłego wyjaśnie- 
nia na miejscu w Częstochowie kilku kwe- 
stii natury forvmalno-prawnej. przeto dele- 
gowanv został do Czestochowy przez Na- 
czelne Dowództwo Woisk Polskich z odpo- 
wiednimi pelnomoenictwami w tej materii 
ppłk. Garhowski. 

Dnia 21 b. m. ppłk. Garbowski Pk, w Za 
rzadzie Miejskim konferencję. w której 
wzieli udział przedstawiciele miejsecawych 
władz cywilnych. stronnictw politycznych. 
prasy i orzanizacyj społecznych. W wymi- 
ku tej konferencji ppłk. Garbowski ośwind- 
czył wiażąco. że Naczelne Dowództwo W. P. 
stojąc na gruncie zapewnienia całkowitej 
swobody oficerom. podoficerom | szereco- 
wym W. P: wykonyvwamia praktyk religii- 
nych i możliwości odbywania tych praktvk 
w kościołach garnizonowych przyjmnie da 
wiadomości i uznaje fakt rewindykacji 
kościoła św. Jakuba. że światynia ta pozo- 
stanie po wsze czasy kościołam garnizono- 
wym i, że w świetle oczyw stvrh faktów 
bezzasadne są roszczenia dn tej świątyni 
ze strony miejscowej gminy nprawosławne?. 

Na tejże komferencji w obecności ppłk. 
Garbowskiego omawiann kwestie odwoła- 
nia sie do ofiarności publicznej społeczen- 
stwa katolickiego w celu rychłego urzadze- 
nia wewnętrznego kościoła św. Jakuba 1 
wyposażenia go w przedmioty kultu reli- 
seiinezgo. ażeby mógł on służyć Żołnierzowi 
Polskiemu — prawawitemu zospodarzowi 
kościoła. którr swym bokosterstwem i 
krwią oraz trudem i znojem żołnierskim 
sprawi, że odzyskaliśmy Wolność i prawo 


i. e e e e Lo 
stanowiania o swojej własności. 
Czestochowa, dnia 22 lipca 1946 roku. 


(-) H. Garbowski ppłk. — Pełnomocnik 
Nacz Dow. W. P., (—) Waruszak mir. Ko 
mendant garnizonu. (—) Stefan Rekas. — 
Prezes Pow. Rady Narodowej. (—)D. Ka- 
palski -- wiceprezydent, (—) B. Federak 
— wiceprezydent. (—) Z. Zientarski-Jani- 
kowski poseł do KRN. (—) Piotr 
Kraak — red. „Głosu Narodu“. (—) Wa- 
claw Rousseau — red. „Trybuny Rabot- 
niczej”. 
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Tak brzmi oficjalny komunikat. My ze 
swej strony napewno bedziemy wyrazi- 
cielami i opinii i nastrojów calej miejsco- 
wej ludności. jeżeli ma tym miejscu damy 
wyraz radości z faktu odzyskania przez 
Wojsko Polskie jego właściwej świątyni. 


Przy okazji podkreślić należy z uznaniem 
rolę kapelana wojskowego kapitana ks. Z. 
Sta nowskiego. którego taktowi należy zaw- 
dzieczać, że wzburzona plotkami na temat 


„aspiracyj prawosławnych opinia tak szyb- 


ko sie uspokoiła. 


Od chwili przyjazdu swego do Czestocho- 
wy ks. kapelan Stanowski dał sie poznać 
społeczeństwu miejscowemu z najlepszej 
stronv. inauguracyjnym kazaniem pozys- 
kał serca żołnierzy 1 wiernych, a dzięki 
swojemu ujmującemu obejściu potrafił szyb 
ko nawiązać łączność z władzami cywilny- 
mi, prasa I ogółem społeczeństwa. które wi- 
dzi w Nim właściwego duszpasterza na 
właściwym miejscu. 

Społeczeństwo miejscowe cieszy się, iż 
Czestochowa nareszcie pozyskała, kapelana 


-wojskowego. którv daje gwarancję swą do- 


tvchczesowa działalnością. 14 praca dusz- 
pasterska na tym trudnym terenie znalaz- 
la się we właściwych rekach. (p). 
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Z działalności Ligi Morskiej 
zę w Radomsku 
o Staran'em w.cestanosty radomazczańskiego ob. 
mgr Z. Zygadło i St Kowalskiego, w dn.u 7 ma- 
ja r. b. został założony Obwód Powiatowy L.g' 
Morskiej w Radomsku. 


= Na odbytym w tym dniu zebraniu został wy- 


brany zarząd, w składżie ob. ob.: wicestarosta, 


= mgr Z. Zygadło — prezes, binmistrz m, Radom- 


dka, St. Skirobczyński — zast. prez., St. Kowal- 
ski — zast. prez., T. Kryszczyński — skarbn'k, 


St. Bartnickt — sekretarz. 
Przed wojną Obw. Pow. Lig. Morskiej w Ra- 


= < domsku posiadał 300 członków., 
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- Znasz-li ten kraj...? 
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W 1936 r. Miejska Rada w Radomsku ofiaro- 
wała radomszczańskiej Lidze Morskiej zalesio- 
ne tereny przy rzece Warcie, na Topiszu, o po- 
wierzchni około 5-ciu mórg, które przeszły obec- 
nie na własność Obw. Pow. L. M. Tereny wy- 


~ — posażone są: w przechowalnię kajaków, szatnię, 
. bufet, trampolinę i posiadają wygodny dojazd 


_ leży wycempntować. 


autostradą do Topisza. Po siedmioletniej przer- 
wie w działalności I. M., niektóre budynki na- 
Tereny na Topiszu były 


= przed wofną i są obecnie jedynym miejscem wy- 


poczynkowym m. Radomska. 

Zarząd Główny Okr. Ligi M. w Łodzi zorga- 
mizowtał w sezonie bieżącym kursy żeglarskie í 
obozy propagandowe dla mjodzieży szkolnej: i 
paacującej, . 

Kursy żeglarskie odbędą się: 

1) Nad morzem w Postomdnie w trzech ter- 


_m.mach:: 


a) od 1 do 28 lipca b. r., b) od 1 do 29 sierp- 
nia b. r, c) od 15 sierpnia do 15 września b. v. 

Na kurs w Postominie przyjmowani sa kamdy- 
daci od 16-go roku życi.a 

2) W Łuczanach nad jeziorami Mazurskm: od 
15 weześhca. b. r. 
i Bl.åszych informaryj udziela Obw. Pow. L. M. 
w. Radamskuū:; 

Wysokość składkę członkowskiej w Obw. Pow. 
L. M. w Rądomsku wynosi 5 zł, dla młodzieży 
szkół powszechnych 1 zł, 


Dyżury nocne aptek 
Od dnia 23 do 27 b. m. dyżuruje apteka 


Rudzińskiego, ul. Reymonta Nr. 32. 


Dwie epoki, dwa oblicza Krakowa odmalował 
Boy - żeleński w swoim zbiorze  feliotonów - 


f wspomnień. Epoka pierwszą — to schyłek ubie- 
glego stulecia, czasy arystokratycznych austriac 


ko-polskich ekscelencji, utytułowanej dewocji i 
wszechgrzmiącej parafiańskiej obłudy. 
„Był to mariaż małego zabawnego miasteczka 


=Z przerastającą jego stan żywotnością kultural- 


| 
A 


ną“... Ta żywotność miała zresztą bardzo swo- 


_ jste, Ściśle tradycyjonalistyczne sądy, to też czę- 
sto „egzaltacją słów skojarzona była z trywial- 


- 


i 


t 


nością sytuacji“. ; 

Epoka druga — to okres „młodo-polskiej' bu- 
rzy i naporu, okres buntu i walki, wypowiedzia- 
nej zmurszałości i butwieniu przez wielce uta- 
lentowanych indywidualistów. Przeciwko od- 
wiecznemu panowaniu Tarnowskich i, Kożmia- 
nów, porwali się ludzie sztuki, mącąc wodę w 
starych zastoinach krakowskich, wtykajac tęgie 
kije w uśpione mrowiska . „małego miastecz- 
ka“. Teatr Pawlikowskiego, Akademia Sztuk 
Pięknych, Przybyszewski, Wyspiański, Stani- 
sławski, zespół „Zielonego Balonika', staczający 
na wesoło homeryckie boje, — ot» główne eta- 
py pobojowiska tej kampanii oraz imiona jej 


n dowódców. 
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Zgubiono dowód osobisty, 


Słusznie podkreślił Boy już w pierwszym z 
omawianych feliotonów głęboki a fatalny. wpływ, 
jaki miało wciśnięcie Krakowa w ciasne ramy 
terytorialne, zakreślone c. k. strategią sztabu, 
te zw, gntiruzy krakowskiej. Naturalny wzrost 
budowlany i gospodarczy miasta skrępowany zo- 
stał żelazną obręczą „względów wojskowych“. 
Stąd specyficzna  zatęchłość į karykaturalna 
często jednostronność w życiu Krakowa, stąd 
wynaturzenia i ułomności, znamisnujące jego 
rozwoiowe przebiegi. Mamy tu do czynienia .ze 
świetnym przykładem realnym oddziaływań te- 
chnicznych, gospodarczych na to wszystko, co. 
mieści się w, ogólnych sferach istnienia, zwanych 
życiem kultutałnym i duchowym. 

Nie bez pewnej słuszności próbuje Boy-żeleń- 
ski wyprowadzić genetycznie ideę „Zielonego Ba 
lonika* z burzliwych czasów pierwszej rewolucji 


rosyjskiej, twierdząc, że wzloty. balonikowe byly 


podyl:towame chęcią „zwolnionego spojrzenia na 


Zgubiono książkę 
| przez R ; 


kartą 


rejestracji wojskowej wyd. przez 
U. Częstochowa, legityma- 
cję z obozu koncentracyjnego Z 
Buchenwald, oraz karte wymeldo- 
wania ua nazwisko Cupiał Ta- 
deusz. PAP 963 


U. w Częstochowie, 
zaświadczenie rowerowe na naz- 
wisko Wachowski 
Dąbrowie gm. Przystań. 


WOLNE POSADY | 
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Dyżury nocne MKkarzy w men lipen 

Dr Malmorvski, ul. Płsudsk ego 23 w dniach: 
1,5, 9. 18, 17, 21, 25, 29. 

Dr Tarandp, ul. Rolna 53 w dniach: 2, 6, 10, 
14, 18, 22, 26, 30. 

Dr Sobrański, ul. Plac 3 Maja 2 w dniach: 3, 
sA LNB 3273 

Dr Kucharski, ul. Rejmonta 39 w dmfach: 4. 
8. 12, 16, 20, 24, 28. 

Ogłoszenie 

Stosownie dó polecenią Starostwa Powiatowe- 
go w Radomiu z dnia 13 lipca 1946 r. Nr VI.15 46 
oraz zarządzenia łódzkiego Urzędu Wojewódz- 
kiego z dnia 14 czerwcą 1946 r. Nr S.P.III.0. 
24/46 Zarząd Miejski podaje do publicznej wia- 


I 


Partyzant — Lechia 7:3 (5:3) 


Z afiszów, reklamujących zawody Par- 
tyzant — Lechia nie wynikało, że zamiast 
drużyny A-klasowej zobaczymy na boisku 
Partyzanta zestawionego „na poczekaniu”, 
tuż przed meczem, a składającego sięz gar- 
stki niedotrenowanych juniorów i „star- 
szych juniorów“, którzy rzadko wykazy- 
wali umiejętność kopania piłki. Również 
i Lechia wystawiła skład, który budzi za- 
strzeżenia. Jeśli miał być to mecz tręnin- 
sowy, nie należy bałamucić publiczności! 
Na ogół przeważał Partyzant. Częste wy- 
nady Lechii kończyły się fiaskiem. Bram- 
«i dla zwyciezców zdobyli: Kwiatkowski 4, 
'ung 2 (1 z karnego) oraz Kargulewicz 
(z karnego). Sędziował dobrze ob. Jopo- 


wicz. 
Granat — Ruch 3:1 


Skarżysko. — Zawody o mistrzostwo kla- 
v-A były ciekawe, obfitujące w wiele gro- 
¿nych sytuacyj na polu bramkowym. — 
Ruch był równorzednym przeciwnikiem. 


Granat i Partyzant prowadzą w tabeli 


Po ostatnich rozgrywkach klasy A Kie- 
leckiego OZPN tabelka ułożyła sie nastę: 
pująco: 1) Partyzant Kielce gier 8, pkt. 12:4 


świat”, pragnienia „rewolucji“, odrzucenia wie- 
łu szacowanych przeżytków”, zastarzałych pojęć, 
przywar i nałogów myślowych. Te próby miały 
jednak charakter raczej historczny, elitarny, nie 
zestrojony organicznie z rytmem pochodu mas, 
które nie tylko w byłej Kongresówce, lecz i w 
byłym zaborze austriackim budziły się z odręt- 
wienia, nabierając rewolucyjnego rozpędu. To 
też — w historii przemian i przełomów literac- 
kich zarówno „moderna“ krakowska jak i jej 
reduta — „Zielony Balonik“ mają swe miemało- 
ważne miejsce, ich wpływ na ruchy wolnościowe 
i związek z nimi był niewielki, a głównym rezul- 
tatem tych śwatoburczych harców artystycznych, 
stało się etatowanie mieszczaństwa, przyjemne 
baskotanie kołtuńskiego naskórka i dostarczanie 
krakowskiej dulszczyźnie nieznamej dotychczas 
zabawy. 

Inteligentne, iskrzące się humorem i werwą 
gawędziarstwo Boya, dalekie jest zawsze nie- 
skończenie od nudnego i jałowego ględzenią nie 
których rewelatorów tejże epoki. Odtwarzając 
w sposób lekki, a precyzyjny styl i charaktery- 
styczne cechy opisywanych wzorów. Boy speł- 
nił znakomicie zadanie sprawozdawcze, ujął bo- 
wiem w swych feliotonach mnóstwo faktów i 
wiadomości wymykających się zazwyczaj uwa- 
dze przysięgłego historyka. 

Niemała ważność ma obfity i doskonały ma- 
teriał anegdotyczny, w którym raz po raz od- 
najdujerąy cenne ziarna prawdy obiektywnej. 
Pozwolę "obie przytoczyć jeden tylko z tej dzie- 
dziny przykład: Recenzent i redaktor „demokra- 
tycznej“ „Nowej Reformy“ — Prokesch, po pre- 
mierze „Wesela“ określił myśl przewodnią dzie- 
ła Wyśpiańskiego... jako zachętę dlą inteligen- 
cji, by zbliżała się do ludu. A choć nie brak 
przy tym — pisał Prokesch — małych dysonan- 
sów, całość kończy się wesołym oberkiem*, Ta- 
cy „znawcy trzęśli podówczas opinią krakow- 
skich mieszczuchów i byli ich luminarzami. 

Jakaż to szkoda, że Boy nie dożył dni wyzwo- 
lenia... Mógłby w Krakowie pisać nowe tomy, 
z niewątpliwym dla ogółu i dla „zabawnego 
miasteczka“ z pożytkiem. ' 

BOLESŁAW DUDZIŃSKI 


Fryzjer potrzebny do samodziel- 
nej pracy. Barbary 73. 
PAP 954 


wojskową wyd. 


Józef zam. w 


Kobiety do prac w ogrodzie po- 
trzebne. Jasnogórska 79.. ; 
| PAP 944 


PAP 94] 


Manicurzystka poszakiwana: fir- 
ma „Waclaw“. Aleja 25 tal. 10-56. 
PAP 957 


l N Potrzebna kucharka ge ne 

Zgubiono dowód kolejowy NT. | nica domowa z pomocą do sklepu. 

12819 na nazwisko CZ: Narutowicza 174. PAP 911 

AE Potrzebna pomoc domowa — wa- KUPNO 
dobre. Solidność i umiejęt 


Zgubiono dowód osobisty wyd. w | runki 
om. Grabówka na nazwisko Naziel 
Maria zam. w Kiedrzynie. 

Maria za ss oł: 


Zgubiono karte AJ 


ność w pracy wymagana. Zzła- 
szać się Wolności 13 m. 6 


Patrzebny pracownik ) a 
z ksiegowością i maszynopisaniem 


Opony i dętki samochodowe. mo- 
tocyklowe i rowerowe kupuję „Ba 
zar samochodowy". Częstochowa, 
Warszawska 15. PAP 928 


PAP 942 
obeznany 


‚GLOS NARODU“, 25 lipca 
F manm z sz s ms 


SPORT KIELECKI 


domości, że termin składania wniosków o reha- 
biłitację osób wpisanych do drugiej, trzeciej i 
czwartej grupy niemieckiej listy narodowej lub 
zaliczonych do jednej z grup uprzywilejowanych 
(Dz. U. R. P. Nr 18, poz. 124) przedłużony 70- 
stał do dnia 31 lipca 1946 r. 

Burmistrz: ST. SKROBCZYŃSKI 


Oddział Redakcji Głosu Narodu 


Od dnia 23 lipca b. r. czynny będzie od- 
dział Redakcji „Głosu Narodu“ w Radom- 
sku przy ul. Reymonta Nr. 7, w lokalu Zw. 
inwalidów Wojennych. Kierownikiem od- 
działu jest ob. Aleskander Kieszczyński, 
który przyjmuje korespondencję oraz ogło- 
szenia codziennie, oprócz niedziel i świąt, 
w godzinach od S-ej do 11-ej przed połud- 
niem. 


st. br. 26:18, 2) Granat Skarżysko gier 8, 
pkt. 12:4, st. br. 26:13, 3) Tęcza Kielce gier8, 
ukt. 11:5, st. br. 22:15, 4) Ruch Skarżysko 
gier 8, pkl. 6:10. st. br. 18:16, 5) KSZO Ostro. 
wiec, gier 7, pkt. 3:11, st. br. 7:20, 6) SKS 
Starachowice gier 7, pkt. 2:12, st. br. 7:29. 


Partyzant Kielce — KSZO Ostrowiec 
7:0 (3:0) 


„Mecz o mistrzostwo klasy A. Był to naj- 
piękniejszy mecz Partyzanta w obecnym 
sezonie. Bramki zdobyli: Dą- 
browski 4, Jung 2 oraz Kwiatkowski. Se- 
Ga: ob. Skrobot stanął na wysokości za- 

ania. 


Ludwików Kielce — Zorza Suchedniów 6:3 


Zawody o mistrzostwo klasy C przymio- 


sły zasłużone zwycięstwo kielczan. 


Stan tabeli klasy C 


Ludwików Kielce gier 1 ptk. 2:0 st. br. 6:3 
Górnik Wiśniówka „1 „ 1:1 „ 33 
Zorza Suchedniów „2. „ 1:3 .„ 6:9 
Zryw Kielce SG 0 30:07. -54900:0 
Funkcja Kielce a rU ay ID 0 240:0 


SKS Sfarachowice — Tęcza Kielce 2:1 
Kielce. — Niespodziankę zrobił SKS wy- 


grywając z dotychczasowym leaderem ta- 
beli klasy A. 
Partyzant (jun.) Kielce — KSZO l-b 
Ostrowiec 4:0 (2:0) 

Łatwe zwycięstwo Partyzanta nad dużo 
starszą drużyną KSZO [-b. Bramki zdo- 
byli: Gala 2, Mazurek i Kargulewicz z kar- 
nego. Sedziował dobrze ob. Staniewski. 
Partyzant (jun.) — Tęcza (jun.) 2:2 (2:2) 
Sędzia ob. Staniewski. | 


Brzozowski w tabeli dziesięciu 
najlepszych 


Katowicki „Sport* zamieszcza tabele 10 
najlepszych wyników lekkoatletycznych u- 
zyskanych w roku 1946 w opracowaniu dr 
Batowskiego. W tabeli tej znajduje się mło 


ky A O 


4 
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dy, doskonale zapowładający sie skoczek 


Brzozowski (KS Lechia Kielce). który uzy- 
skał w skoku wzwyż 1,72 m. Brzozowski 
bral udział w eliminacjach warszawskich 
przed wyjazdem do Oslo, gdzie uzyskał ten 
sam wynik. Tabelę 10 najlepszych zamiesz- 
cza również w ostatnim numerze warszaw- 
ski „Przegląd Sportowy”. 


Orficz Suchedniów — Szturmowiec Kielce 
3:1 (4:1) 


Łatwe i przekonywujące zwyciestwo 
drużyny suchedniowskiej, która na swoim 
terenie pokonuje nawet dobre drużyny 
A-kłasowe. Zawody prowadził ob. Skrohot. 


Szturmowiec Kielce 


Naprzód Jędrzejów — 

Jedrzejów. — Miejscowy Naprzód od- 
niósł mało przekonywujące zwyciestwo. — 
Goale strzelili: dla Naprzodu Wielliński 32 
oraz Chrzanowski. Zawody prowadził ob. 
Jureczko. 


Sukces Śliwińskiego 


W eliminacyjnych zawodach lekkoatle- 
tycznych przed wyjazdem do Oslo jakie od- 
były się w Warszawie wzią? udział zawod- 
uik KSZO z Ostrowca Kieleckiego Śliwiń- 
ski. Zawodnik ten w chodzie na 10 km za- 
jął pierwsze miejsce w czasie 1:03:04,4 wy- 
przedzając „Rawicza* (Wisła Kraków) oraz 
Grajde (Elektryczność Warszawa). Po 4 km 
marszu wycofał się znany polski olimpij- 
czyk Bieregowoj (Kotwica Gdynia)). który 
pre wadził tylką o 5 sekund przed zawodni- 
kin z Ostrowca Kieleckiego. 

Józef Czechowski 


= ROEE 


Nfeuczciwi spółdzielcy 


Dnia 17 czerwca 1946 r. na polecrenie Dele- 
gatury Komisji Społecznej do walki z naduży- 
cdhąmi i szkbdmictwem gospodarczym w Kielcach 
zastali gresztowmam: : 

Wikaliński Anton: — członek Spółdzielni gar- 
barskiej „Dab“ w Radomiu, Piotrowski Stani- 
sław — skarbnik tej Spółdzielni: : Zwoliński Ste- 
fan — majster Garbarni „Dąb* w Radomiu. 

Wszyscy trzej będąc członkami. Spółdzielni z 
odp. udz. „Dab* dopuścili się nadużyć połega- 
jących ną skupowaniu skór na wolnym rvnzu, 
wypnawśaniu ich w spółdzielczej garbarni i spnze 
dawaniu tychłe zmów ma wolnym rynku. 

Wyżej wymienienj osobnicy oprócz „lewego“ 
garbunku skór. który w początkach był. upra- 
wkang z zachowaniem przepisów statutu spól- 
dzielczego, podejrzani są, iż jako Zarząd Spół- 
dzielni z odp. udz. w ostatnich miesiącach swoja 
n.alegainą dpiałałnościa narazi nie tylko Skarb 
Państwa na szkadę, ale nów eż nanazilj na stna- 
ty maęenialne członków spółdzielni, w ten spo- 
sób, że zyski z garbunku tego rozdzielai: w 
przeważającej częśc: pomiędzy siebie. Zadzrzył 
się również i tego rodzaju wypadek, że ne uwa- 
gę jednego z robotników o miewiaścisrej gospo- 
dzurce w gawbarmi zagrożono mu „dankem w 
pyak“, 


HEKSACHLORAN -nowy srodek 
do walki ze szkodnikami w rolnictwie 


(RAP). — W ostatnich latach nauka sowiecka 
data roln'ctwu wiele nadzwyczaj skutecznych 
1 eparatów do walki ze szkodnikami polnymi. 
W walce o podniesienie, wydejności rolnictwa, 
nauka suw.ecką nie zadawałała się osiągniętymi 
rezultatami. 

Na poczatku 1945 roku ucgeni radzieccy wy- 
nałeźli nowy preparat do walki zę szkodnåkami 
polnym: — heks.chloran. 

Produkcja tego środką jest łatwiejsza od pro- 
dukcj. poprzednich preparatów i mniej kosztow- 
ma. Heksachloran wyrabia się z chioryfikowa- 
nego benzotu i ma prsteć krysztalławego pnosz- 
Ku, Który następnie miesza się z talłkiem. Pre- 
parat ben me rozpuszcza się w wodzie, lecz w 
organicznych roztworach, szczególnie w aceton'e. 
Jest on odporny na światło i ciepło. 


Doświadczenia laboratoryjne wykazały, że 
heksachloram działa jeke trucizna żołądkowa, 


kontaktowa, a także atzkuje system nerwowy i 
orgeny cddaæhcowe owadów. 

Zetruty owad przestaje jeść, traci zdolność 
poruszawba się i ginie 

Wyniki doświadczenia wywalce ze szkodnyka- 


wyniki: pięc'oprocentowy heksachlowan w daw- 
ce — 1 część na 20,000 cześci ziarna — spowo- 
dował w rezultac < kompletne wyniszczenie szkod 
ników w przeciągu pięciu dn. Doświadczenią w 
polu daty jeszcze lepsze wyniki. Profesor Ły- 
senko twierdzi, że heksachloranu „wpnowagizo= 
nego do ziemi nie należy mieszać z tałkiem*, 
poleca natomiast podawać go glebie razem z 
nawozem sztucznym — najlepiej z superfosfa- 
tem. 

Instytut kultur oleistych podaje, że doświad- 
Czemie z  zasbosowamiem _ pięciopnosentowego 
progdku w dawce 20 kg na 1 ha dało w nezulta- 
cie wspaniały wynik, bo śmierć 90% pluskwy 
trawmej, któwa jest najwiekszym szkodnikiem 
tych kultur, 

Równie dobre wynik: dały doświadczenia z za- 
stosowiam.em tego preparatu w walce z afrykiań- 
ską szanańcza, myszam polnymi, robakamć 
(zwłaszcza w kapuście) itd. | 

Uczeni radzieccy spodziewają się, że preparat 
ben «degra dużą rolę w walce ze szkodnikami w 
głispodance wiejskiej i przyczymi stę do tu:dnie- 
sienta urodzajności jak też do lepszej konser- 


m zarnowymi w śpichrzu, dały nadzwyczajne wach produktów. + (8) 
- ; l || Sprzedam EA stoliki, szafe do 
? grania, 2 gablotki, kredens restau- Podziekowanie. 
i S P RZEDAŻ racyjny, lodówkę, bilard. Wiado Wszystkim tym, którzy od- 
mość: Bór 21 m. 12. Gątkiewiczo- dali ostatnia posiugę drogim 
Wózki dziecinae poleca Grodzicka | wa. PAP 356|]f nam zwłokom 
Aleja 31 NAP ZAJSC zw AO PR S $ m. 
Sprzedam pompę odśrodkową o wy Stefana Stanczuka Ciecierskiego 
Sprzedam sklep z urządzeniem. | dajności 500 litr. na 1 min, z mo a w szczególności ks rob 
Warszawska 38 od 3 5. | torem 13 K. M. Wiadomość: Ale- Jastrzębskiemu, Tow I Sa 
PAP 871 ja 4 Wareztat mechaniczny. Kom. Miejskiego PPS J. (Tone 
PAP 950 kiewiczowi, Radzie Zakłado- 


Sprzedam: tupczan, 2 fotele, 6 krze 
seł orzech kaukaski nowe, — ład- 
ny mokiet, oraz inne tapczany, oto 
many, kozetki na składzie. oraz 
przyjmuje zamówienia z własnych 


i powierzonych materia'ów. Pra- | Tapczany, 


fotole, 


wej fabr. „La Czenstochovien- 
ne“, Dr. Szulcowi za troskli- 
wa opiekę w czasie choroby. 
p- J. Biskupskiemu. Siostrom 
szpitala N. M. Panny, Komi- 


otoma tetom Partyjnym PPS i PPR. 


kozetki, 


cownia tapicerska E. Chwastow. | ny poleca Pracownia Tapicerska kołom orz. Młodz * u dzi 
ski, Częstochowa, ul. Piłsudskie- | Walerego Buriana, II Aleja 32. nic: RAR AE: 
go Nr. 17 naprzeciw dworca. PAP 898 Ost. Grosz, Raków, oraz Dy- 

PAP 881 rektorowi, pracownikom i or 


Fotografie wieczne na porcelanie. 


kiestrze fabr. „La Czenstocho- 
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